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Miejsce i czas wydarzeń Rumunia, II wojna światowa

Słowa kluczowe Józefów, Rumunia, dwudziestolecie międzywojenne, II
wojna światowa, rodzina i dom rodzinny, ojciec, Josef
Majmon (1891-1939), matka, Chaja Majmon (1893-1939),
sąsiedzi, przyjaciółka, Andzia Cukier, korespondencja

 
Przyjaciółka z dzieciństwa
[Do  Józefowa]  przeniosła  się  rodzina  ze  Lwowa,  taka  asymilancka.  [Mieli  na
nazwisko] Cukier – on był takim dużym kupcem drzewa. Żyli parę lat u nas. Ich córka,
w moim wieku, zaczęła chodzić ze mną do szkoły, w ich domu mówiło się tylko po
polsku. Tak że ja wyjątkowo w porównaniu do innych zżyłam się z językiem polskim
przez ten dom zupełnie nieznajomych, bo ojciec nie mógł się zbliżyć do człowieka tak
niewierzącego i do jego rodziny. Ale z tą Andzią byłyśmy sobie bardzo bliskie. Wołali
na nas syjamskie siostry. Później oni się przenieśli do Lublina. I od niej jeszcze mam
kartkę  z  [19]40  roku,  kiedy  przebywałam  w  Rumunii  i  z  Polską  już  nie  było
komunikacji.  Jak długo byłam w Rumunii,  od listopada do czerwca [19]40 roku,
dostawałam jeszcze listy z domu od rodziny. Nie od mamusi, bo mamusia umarła
miesiąc po wybuchu wojny – przestała dostawać lekarstwa, cierpiała na kamienie
żółciowe. Brat jeszcze był w domu, wujek przyjął młodsze rodzeństwo do siebie i od
tej właśnie kuzynki dostawałam listy, żebym była spokojna, że dzieci są u nich. Te
listy dostawałam do Rumunii, bo Rumunia była sprzymierzeńcem Niemców. Przez
Czerwony Krzyż dostałam list od mojej przyjaciółki, która żyła w Lublinie i przenieśli
ich do Izbicy. I mam właśnie tę oryginalną kartkę wysłaną przez Czerwony Krzyż do
Rumunii. Mnie już w Rumunii wtedy nie było. Przeżyłam tam przeszło pół roku – to
zostawiłam też znajomych ten adres. Ta kartka przyszła do nich i oni przesłali ją do
mnie do kraju. 
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